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cesarz 
| Franciszek Józef i. 


dako młodzieniec osiemnastoletni 


: cesarz Franciszek Józef I, wstępując" 


„na tron po stryju swoim Franciszku, 
„zastał olbrzymie to niegdyś państwo, 


"w którem nie zachodziło słońce, roz-. 


"bite, upokorzone, zachwiane, po 
„pierwszej zwycięskiej próbie prze- 
„kształcenia się z biurokratyczno-po- 
łicyjnej despocji w państwo nowo- 
żytne, zbudowane na zasadach, któ- 
zeby odpowiadały ideatom, ożywiają- 
cym narody środkowej Europy w o- 
-wym czasie ich wiosny. A 
Na ostateczne uznanie tych idea- 
ów nie zdecydowano się łatwo i bez 
sporu w sferach, rządzących wów- 
czas Austrją, Działał tu również do- 
brze egoizm zagrożonych w swej po- 
„sądze dotąd czynników samowład- 
czych, jako też i troska o przyszłość 
„sego konglomeratu narodów i wy- 
znań, który nazywa się Austrią. 
Kiedy , ` aa a runąt osta- 
- tecznie system despotyzmu biure- 
: kracji i kiedy nawet dla najzacie 
klejszych konserwatystów: stało się 
‘jasnem, że bez szerokich i należycie 
 Zagwarantowanych praw obywatel- 
„skieh i nerodowych Austria istnieć 
nie móże, wówczas cesarz Franciszek 
Józef z wiaściwą sobie siłą woli i 
postanowienia przeszedł odrazu na 
stanowisko monarchy konstytucyjne- 
"go 1 tak pa item stanowisku trwa 
wiernie, | 
Dzięki tej stanowczości menar- 
chy Austrja zakończyła wreszcie w 
roku 1867 swój ciężki proces pie i 
$taczania się za średuiowiecznej io 


„WYŁĄCZEE PRAWO przyjmowania ogłeszeń w R 
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Niniejszym rozporządzam, iż osoby należące do armji nie- 
mieckiej, którzy chcą mieć kwatery w Łodzi, mają się najpierw 
zgłosić do urzędu gubernjalnego Pasaż Meyera Ne 4.1 p. tamże 
| otrzymają bilety kwaterunkowe, na podstawie których Komitet aby- 
| watelski (ul. Piotrkowska 96 IV) wskaże odpowiednie „kwatery, 
chyba że urząd gubernjalny przeznaczy wprost kwatery w kosza- 
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narchji urzęåniczo—wojennej w pań- 
stwo nowożytne, gdzie wprawdzie 
wiele jest jeszcze rzeczy bardzo đa- 
lekich od ideału, 'ale gdzie zawarte 
są perspektywy wszelkiej stopniowej 
ewolucji. o 

To też Judy Austrji pamiętają do- 
brze, co są winni Franciszkowi Jó- 
zefowi. AK 


Pod panowaniem też jego obu- 


dziły się do życia narody, które do- 
tąd spały snem głębokim. Wypraw- 
dzie wieczny spór o prawa narodowe 
nieraz już wytwarzał w Austrji sytu- 
acje w najwyższym stopniu krytycz- 
ne, ale wtedy właśnie wpływ mo- 
narchy stawał się najwidoczniejszym 
i najsilniejszym, wyprowadzając na 
nawę państwową z wiru namiętnoś- 
ci i najsprzeczniejszych dążeń, któ- 
ry zdawało się, już, już ją poshło- 
nieg, 

Kiedy po długich dziesięciole- 
ciach nieufności i niechęci wzajem- 
nej udało się ostatecznie usunąć 
przeszkody i zasłony, które pomis- 
dzy narodem polskim a cesarzen. 
stwarzali rozmyślnie centraliści wie 
deńscy, porozumienia trwałe i ufnowt, 
wzajemna powstały niemal odrazu ` 
w zupeiności. Obie strony uwierzyiy 
sobie, a ciężka próba czterdziestu 
lat życia wzmocniły tylko tę wiarę. 

Swoim rozumem umożliwił cesars 
Franciszek Józef narodewi polskiemu 
złożenie niezbitego dowodu, źe, jako 


strona, zawierająca umowę, przedsta- 


wia "wszelkie gwarancje uczciwości 
j szczerości. 0 

Społeczeństwo polskie w Galicji, 
zyskawszy możność swobodnego roz 
woju i pracy dla swych potrzeb, 
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Telefon AŻ 253. 


uL a. gserdeczniej przywią” 
zało się do tej ,.. , dynastji, która 
zdecydowała się uwierzyć w szlachet- 
ność i rycerskość tego Zaa. Ra- 
roda, 0 a a | 


Szczyt popularności i serdeczno- 
ści powszachnej zdobył jednak Fran- 
ciszek Józef I w ostatnich latach swe- 
go długiego panowania, kiedy to swo- 
im w pływem i autorytetćm wymógł 
na klasie rządzącej to, że zgodziła 


, Się na powszechne, różne, tajne i bez- 
| pośrednie głosowanie do parlamentu, 
-. Dla rozwoju ludów .Austrji, dla 


ideału demokratyzacji i państwa była 
to zdobycz olbrzymia, którą jedynie 
i wyłącznie ma Austrja do zawdzię- 
czenia swemu sędziwsmu cesarzowi. 
Ten dziedzic najstarszej korony w 
Europie, ten przedstawiciel najstar- 
szego i najmożniejszegó rodu, który, 
jak sam powiada, jedynie odpowiednie 
dla siebie towarzystwo znaleźć może 
w podziemiach kościoła kapucynów 


„w Wiedniu, ten wielki pan.i dynasta, 


okazał (się takim  postępowcem, 


tak Śmiałym nowatorem, że nie za- 


wahał się stanąć na czele ruchu sze- 
rokich mas ludowych, praguących dla 
siebie równouprawnienia politycznego. 
Lojalnosć swoją wobec narodów 
cesarz posuwał aż do osobistych u- 
przejmości, które w specjalnych wa- 
runkach nabierały . zawsze znaczenia 
doniosłych aktów politycznych. 
licznych swoich podróżach po Galicji 
cesarz nigdy nie omieszkał  wpieść 
do przemówienia swego, którem dzię- 
kował za przyjęcie, jakiegoś zdania 
połskiego. RS: 
Rozumie się samo przez się, ż 
o stosunkach politycznych nie. decy- 
dują jednostki, chociażby nawet mo- 
narSsze, 
dunych stosunków assyduje racja 
stanu; we osłałeczne w państwie 
monarchicznym wszystko zależy od 
tego, czy i kiedy monarcha tę racją 
stanu uzna i oceni. Otóż za wszyst: 
kiego, cokolwiek chwalebnego o Fran- 
ciszku Józefie można powiedzieć jest 


to, że zawaze byi jednym z pisrw-. 
szych w swojej sferze, który ducha. 


odczuwał i zmieniająca się kolejno 

rację stanu rozumial jasno i pojma- 

Wał. e gk 3 f 

U monarchy jestio «asługa naj- 

większa. i Ba > ARR, 
£. S. 
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że w powstawaniu i znikaniu. 
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| beiforcki, 
= Sew beljorcki, 
Wśród uroczystości politycznó: . 
narodowych we Francji, przedmiotem 
czci szczególnej stał się w latach os. 
tatnich obchód „lwa belforckiego”. 
Zbliżająca się data daje już obecnie 
powód do płomiennych odezw i de 
wspomnień roztkliwiających. l 
Historja „lwa“ jest jedną z kart 
gorącego patrjotyzmu staruszka, któż. 
rego losy powołały na likwidatora 
pogromu. | SEBA 
Adolf Thiers, panując nad łzami, 
napływającemi do siwych czu, Z8-. 


„chowywał równowagę ducha i starał. 


się panować rozumem had dyskusją, 
prowadzoną w ciągu długich dni: 
z Bismarkiem. dodność zwyciężonego: 
ani na chwiię nie ustępowała—poke-v 
rze. Był nawet moment, gdy starzeń: 
wybuchnął. Wówczas „żelazny hrabia*. 
(kanelerz pruski nie był jeszcze książ. 
ciem) przyprowadził go w ten spo- 
sób do porządku: DSR. 
- .— Zaeny panie!. Czynię od po- 
czątku ustępstwo dla pańskiego ję-. 
zyka. Mówimy po francusku. Ale nie 
widzę racji, dlaczego nie mamy dal-. 
szych obrad prowadzić w moim ję: 
zyku 2 SE. s 
— Nie posiadam go w dostatecz- 
nym stopniu, aby bronić w nim spra- 
wy przed trybnnałem historji. a 
- — Racja więcej, abym. upierał 
sięęprzy tem. Uniknę w ten sposób. 
nieoczekiwanych subtelności wybu: . 
chowych... | 
Thiers zrozumiał, przeprtsił za- 
głos zranionego serca i obiecał dai, 
szą poprawność w dyskusji. 
„A jednak — nie dotrzymał przy-. 
rzeczenia. | i i 
Obrady miały się już ku końco- 
wi omówiono najdrobniejsze szczegó- 
ły, az mapą w ręku wytargowana 
linję graniczną prowincji  zaanekte- 
wanych. Otówes Thiersa zatrzy mēs. 
się przy Beiforcie.  — h 
Twierdza ta, broniona bohątersku 
por jeneraia Denfer-Rochereau, sta- 
a 


się w krwawych dziejach synoni: . 


mem poświęcenia, Stalowi ludzie. 
broszowe serca, waleczność legendo». 
wa eschowała tęjgarstkę, która czyni- 
ła ostatnie wysiłki na wyłomie, aby 
ocaiić tę cząstkę ziemi, drogą lota- 
ryńczykom i z dziejów dawnych, 


iz położenia i z ludzi o klasycznym . 


108 dmi wokół tej placówki. 


— Nie, nie! Belfortu nie oddam*. 


Niemcom: Raczej utuę dłoń móją, Za... 


nim podpiezę utratę drogiego mia-. = 
sia.. — krzyknął jakby ogniem we-. 


wnątrznym podniecóny staruszek... 

A obiecał mi pan spokój w dY- 
skusjii — zauważył chłodno Bismark.. 
-0 — Tak, spokój w dyskusji! , Ależ 


: tu idzie o Belfort, o drogą serou kaz- 


patrjożyźmie, zrupujących się prze» 


į 


8 8 aż 
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dego francuza ostoję galijsziego po- 


chodu historycznego! Beliort dla gal- 


1ów — to jak Malborg dla teutonów. 
„U przedmurza nieprzyjacielskiego lew 
ztrzegący dobra naszej kultury... 
Minister pruski zauważył 1zę 
spływającą z oczu Thiersa. ` i 

©- Wymowne milczenie trwało dłuż- 
chwilę. Przerwał je Thiers. 
— Za nio w świecie! Za nic! Odej- 
„dę, przerwę układy... Niechaj hrabia 
poszuka innego pełnomocnika do pgd- 
visania hańbiącego pokoju. 

Bismark zamyślił się. Zaimpono- 
wał mu upór starca. £ 

— (zy istotnie oddanie Belfortu 
"będzie największą hańbą Franejit— 
zapytał po chwili, 

O, nie największą zapewne, ale 


szą 


dla mnie majboleśniejszą.. Miasto 
godne stioly w legendzie... Nie, nie, 
za nie w świecie!... 

Thiers w zapiskach  pośmiert- 


nych tak opisuje epilog te: sprawy. 
Bismark robił wieikie kroki po 
„pokoju. Chwytał za was, przesuwał 
ręką po czaszce. Wreszcie staje prze: 
demna i oświadcza: 
= — Qbcę uczynić coś dla pana. 
Radbym, aby ustępstwo z mej strony 
zatarło bóle. układów aneksyjnych. 
'Pojmuję pana, jako francuza. Ale 
_Belfott jeży na linji naszych zdoby- 
"czy, osiągniętych, przyzna pan sam, 
"krwią i walecznością naszych zjed- 
moczonych. A'linję tę nakreślił sam 
król. Jakże mogę odstąpić od jej 
biegu? 
Ale Thiers był nieporuszony: 

— Nie, nie, nie! 
pozostać franguskim. 
Bismark zdawał Się mięknąć. 

— Posłuchaj więc pan. Chsadź- 
my razem do Moltkego. Powtórzę 
mu prośbę pańską o linji strałegicz- 
nej. Niechaj on pomówi z królem. 

„. Udali się do „suchego“ szefa 
sztabu. Moltke przyjął prośbę z nie- 
oczekiwanem współczuciem 

l — Pojmuję pana — rzekł, ści- 
skając dłoń Thiersa. — Zaniose kró- 
lewi prośbę. Ale nie toraz. Jest, on 
na przechadzce i nie lubi, aby mu 
przeszkadzano. ze 
|. Upłyręła od tej rozmowy doba 
długa, dererwująca, okrutna. Ani 
jranclerz, ani Moltke nie dają znaku 
życia. Dopiero ku wieczorowi chwy- 
ta Bismark Thiersa; 

>= — Co pan woli, czy zatrzymać 
Belfort dla Francji, czy uniknąć 
przemarszu wojsk naszych przez 
ulice Paryża? Ukuliśómy ż Moltkem 
ustepstwo dla woli królewskiej... 


Thiers zastanowił się: „Przemarsz 
wojsk zwycięskich — pisze w notat- 
niku — to hańba cbwili. Utrata Bel- 
fortu to klęska na długie lata. Nie 
wolno wahać się w wyborze. To też 
zgodziłem się na przejście pułkń 
v marszu zwykłym przez ulióe Ri- 
roi“ | | | 

"Ta smutna chwila, zamanifesto- 
wana przez Paryż 


A. DAUDET. 


; Qo bii 0 
- Parija bilarón, 
_. Ponieważ walczono od dwuch 
dni i żołnierze noc całą przepędzili 
na deszczu ulewnym Z torbą na ple- 
cach, byli przeto wyczerpani. A jed- 
nakże każą im już trzy śmiertelnie 
długie godziny moknąć z bronią u 
nogi w kałużach gościńców, w bło- 
sie pól rozmiękłych. 
„Upadając ze znużenia, po -nócao 
aieprzespanych, w mundurach prze- 
moczonych, cisną się jedni do dru- 
gich, chcąc się rozgrzać i podtrzy- 
mać. Są tacy między nimi, którzy 
śpią stojąc oparci o torbę sąsiada, a 
aa twarzach, obwisłych we śnie, wi- 
dać wyraźnie ślady śmiertelnego 
zmęczenia i znoszonych niewygód. 
Deszcz, słota, brak ognia, brak po- 
żywienia, niebo spuszczone nizko, 
_ clemne, nieprzyjaciel, którego od- 
czuwa się dokoła. Takie to po- 
atre... 
Co tam robią? Co sig dzieje? 

,  Armaty z paszczami zwróconemi 
Ru lasowi wyglądają, „akby na coś 
- Szyhały, Mitraljezy z zasadzki bada- 

. Ją pilnie widnokręg.. Wszystko wy- 

daje się. przygotowane do ataku, 
 Dlaczegóż nie atakują? Na ca CZE: 

-kają?... . | : s a 
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Belfort musi 


-sokie procenta, ale wówczas pożyćz- 


j wywieszeniem ... 
czarnych chorągwi w oknach, okupi- 
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ta Belfort, który pozęstał francus- 
kim. | 

A Paryż nowa dzielnicę poeświę- 
cj: lwn—symbolowi kiasycznej ostoi 
i generałowi Denfert-Rockeresu, któ- 
rego imieniem nazwał plac obszerny. 
Przed posągiem  olbzzymiewo iwa 
miodzież dzisie,szej Franch sklada 
hołd - bohaterom, którzy zaisipono- 
wali nawei—wregówi. 


ta h aga raain 
Tesiamant boeasza ANTENA 
iW r. 1866 zmari w Konstanty- 
nopolu bankier -recki nazwiskiem 


Janaki, pozostawiając testament ra- 
stępujący: 
„Ostania moja wola. Oto jest 


cały mój majatek, zarobiony w pocie 
czoła, uczciwie 1 bəz żadnej krzyw- 
dy. Zadna wdowa, żadna sierota nie 
będzie mnie nrzeklinała. 
łem wiele od wysoko postawiosych 
osobistości, żyjących z kfzywd, wy- 
rządzanych słabym. Majątek mój 
pozostawiam w podziemiu, w celu, 
by grecy po zabraniu Konsiantyno- 
pola, znaleźli ten skarb i z jego po- 
mocą założyli szkołe, która nazywać 
się ma panbelleniezną. Kuratorami 
szkoły tej mają być: wiadca Grecii, 
patrjarchowie Kopsianiy kupele, Jero- 
zolimy i Aleksandrji, oraz dwaj naj- 
uczeńsi niężowie Grecji.  Podszas 
ebiężenią Konstantynopola, gdy drew- 
niana część miasts zginie w piomie- 
niacb, skrzynia moja, przekonany je- 
stem, zostanie znaleziona. Gdyby zaś 
przypadkiem znaleziona została weze- 
śniej, błagam posia państwa rosyj- 
skiego, aby się. postarał, żeby nis 
wpadła w ręce tureckie, lecz zuwie- 
ziona została do Petersburga i tam 
schowana była aż do dnia oswobo- 
dzenia mego narodu. i 

Wezystkie znaidujące się w też 
skrzyni lanty, są moią wiasnościa, 
gdyż pożyczane na nie sumy nizdy 
nie będą mi zwrócone, albowiem 
procenta przewyższają w dwójnasóń 


zapitał, Niesiedy brałem bardze wy 


ka obróconą być miała na zie cele. 
Wysokiemi procentami usiłowałem 
odstraszyć. Wiele osób mialo mię 
za lichwiarza, ale zarzut ten stoso- 
wać się do mnie nie może. - 

W drugiej skrzyni znaleziony 
zostanie haitowany złatem ornat pa- 
trjarchy X, który pożyczył nań 300 
medżidżi i dał je, jak się następnie 
ku wielkiemu memu zmartwieniu do- 
wiedziałem, byłemu wezyrowi, aby 
dał dymisję jego rywalowi. Proszę 


i zaklinam znalazcę skrzyni, aby po- 
stąpił stosownie do mojego życzenia". 


Czekają na rozkazy, a główna 
kwatera ich nie wysyła, | 
Niezbyt stąd daleko do głównej 
kwaiery. To tam, gdzie ten piękny 
zamek z czasów Ludwika XII, któ- 
rego czerwone cegły, spłókane desz- 
czem, lśnią na pagórku wśród gę- 
stwy drzew. Prawdziwie książęca 
siedziba, godna mosić u szezytu 
sztandar marszałka Francji. 
Za wielkim rowem z wałem ka- 
miennym, która oddzielają je od dro- 
i, murawy ciągną się aż do podjazdu 
ez przerwy, zielone okołone rabata- 
mi kwiatów. Z drugiej strony, od 
budowli wewnętrznej, w strzyżony 
szpalerze widać jasne przerwy, stawy, 
po których pływają łabędzie, błyszczą 
jak zwierciadła, a pod dachem ogrom- 
nej ptaszarni w kształcie pogody, pa- 
wie i złote bażanty, wydając ostre 
krzyki śród liściastej gęstwiny, biją 
skrzydłami i rozwijają przepyszne 
ogony. Jakkolwiek gospodarze dom 
porzucili, nie czuć tu. opuszczenia, 
zaniedbania powszechnego podczas 
wojny. Sztandar wodza armji uchro- 
nił od uszkodzenia wszysto, do nai- 
drobniejszego kwiatka na klombach, 
a panujący tu, tak blizko pola bitwy, 
zbytkowny spokój, ma w sobie coś 
przejrmującego; ten sposób, który wy- 
nika z porządku rzeczy, g prawidło- 
wej linji grup drzewnych, z milczą- 


„sej gooi sznalerów 


raiywny i 
tami i rezerwami ' l okra 
głych: w Poznańskiem 330 milionów, 


ności) 


Wycierpia- 
najwiekszym 
się może Poznańskie 
choduniemi. W tym samym siosuns:: 


zaś zamiast 478 przeszło 


wkładek po:skich 
i rezerw) w r. 1900: 45 mili, w roku 
1612: 286 miij, 
235 ujj., w roku 1912: 585 miij, w 


"już niedaleka. 


—g1 arninia 1914 roku. 


Na now TARCZA + e 


E s ; inaa = sł * 4 : H 
punoUSZa OSZGZĘGRGAW GWI 
SaR 3 m $ 
W ro 8bB: 


dyrektor 


KEK hnlaælr: 
Aehaliski, 


ba wego we Lwowie wydał 
bros stórej podaje statystykę 
zas ieniężnych, nagromadzo- 
nych drogą oszczędności w trzech 


dzielnicach Polski. Cyfry przyteczo- 
ne przez autora dotyczą r. 1912 (dla 
uiatwienia porównań p. Michalski po- 
daje cyfry we frankach). 

Według autera było w r. 1912 


w kredytowych instytucjach koope- 


eh kapitałów wraz z udzia- 
w cyirach okra- 


Fr 


w Galicji (wraz z kasami oszczęd: 

624 milj, w Królestwie 472 

iliony. Ogółem 1,424 miljony 2 
wiec blizko półtora mijjarda. 


TY : 


GTS 
nóni 


stosunku do liczby ludności. 
dorobkiem poszczyć © 
z Prusami za 


powinny posiadać: Galicja zamiast 
G21 przeszio 807 miljonów, Królestwa 
1,500 mili. 
Kiika ieszeme eyir należy przy- 


toczyć, bo stanowią one niejako za- 


chete dla społeczeństwa polskiezu 
w dziedzinie gospodarczej ; mianówi- 
cie wyjaśniające, w jakim czasis do- 
rebiiśmy się półtora miijarda osz- 
czędności. a 

Otóż w zaborze 


foneń 
w Gaiei w r. 1900: 


Królestwie w r. 1900: 30 miij. w roku 
1942: 858 miliony... 

Główny więc dorobek przypada 
na ostatnich lat 10, od r. zaś 1900 
wyraża się w przyroście 348 proc, 
przy samych tylko widadach! 

Jeśli więc w ciągu tak krótiiego 
czasu zdołaliśmy pemnożpć nasz do- 
robex w ocperatywach niemal w 
czwórnasóć, możemy żywić nadzieję, 
że chwila, w której pod tym wggle- 
dem dorównamy innym narodem jesi 
A chwila ta zaważy 
silnia na szali losów naszych także 
pod każdym innym wzgiędem. 


GHC 


PAR 


— (0 żapgrowianicwanmia 
missta. Komisja zaprowiantowania: 
miasta ptzy OCentralnyn: Komitesie 
Obywatelskim zakupiła 128 worków 
mąki, z których 40 worków odstą- 
piono Zgierskiemu Komitetowi Oby- 
watelskiemu. 

'— (t) Los zarekwirowanycia 
towarów. Zarząd fabryk Poznań- 
skiego, Wernera i innych wysłał kil- 
ka tygodni temu transport towaru 


“do Warszawy, przeznaczonego w czę- 


Deszez, który tam, na drogach, 
gromadzi wstrętne błota i takie głę- 
bokie żłobi bruzdy, tutaj spada wy- 
tworną, arystokratyczną falą, ożywia- 
jąc czerwień cegły, zieleń murawy, 
iśniącą warstwą pokrywając liście 
drzew pomarańczowych, białe pióra 
łabędzi. Wszystko błyszczy, tonie 
w spokoju. Prawdziwie, gdyby nie 
sztandar, powiewający u szczytu da- 


chu. nie dwaj żołnierze, na warcie 


przed kratą, nie możnaby wcale u- 
wierzyć, że tutaj znajduje się główna 
kwatera. 


Konie. odpoczywają w stajnach. 
Tu i owdzie kręcą się sta.enni, ordy- 
uansi w nmiuudurach codziennych wa- 
łęsają się u drzwi kuchennych, alb» 
ogroodnik w ezerwonych spodniach 
gracuje spokojnie wysypane piaskiem 
drogi dziedzińca. 

W jadalni, której okna wychodza 
na podjazd, widać stół nawpół opróż 
niony, butelki odkorkowane, kieliszi:i. 


„pełne i puste, które błyszczą ná zmi: - 


tym obrusie. Po skończonej uczeie, 
biesiadncy odeszlh. W pokoju przy- 
legiym słychać głosy, Śmiechy, sze- 
lest toczących się bil bilerdiowych, 
trącania się kieliszków. Marszałek 


kończy właśnie narije i dlatego to 


armja czeka na rozkazy. Gdy mar- 
szałek zacznie partję, niebo može ru- 


RĄĆ na ziemię, nic na Świecie nie 


sas ekspedijowane do 


A sa sk A OSS 


288, 


ści dla armji rosyjskiej, w częśc | 
zaś dla niektórych przemysłowców | 
w Warszawie, Gaty obstalunek in. . 
tendentury rosyjskiej uległ rekwizy: | 
cji przez władze niemieckie, towary | 
ne | osób prywat. 
nych rekwizacji nie uległy i są do 
odebrania w Kutnie. 
(t) Odwiedzanie szpita. 
ła przez deśsiorów, Doktorzy 
armji niemieckiej licznie odwiedzają 
szpitał dla chorych zakaźnych przy 
ul takowej}, w celu obznajmienia się 
z ospą, która w Niemczech jest zu. 
pełnie nieznana z powodu obowiąz- 
kowego szczepienia ospy co lat 5. 
= (t) = biura posrednica 
iwa pracy. Do biura peśrednictw: 
pracy, które w tych dniach zostało 
utworzone, zgłaszają się ttumy bez- 
robotnyeh. Organizatorzy upraszają 
vp. chłebodaweów o łaskawe powia- 
iamianie ich o wakujących posa. 
ach, w celu zaspokojenia jJaknaj- 
większej ilości bezrobotnych. 

(zt) Z olei fabr, u łódzkiej, 
Naprawa toru na xolei fabr. - łódzkie, 
prowadzona jest przez wojskowe wła- 
dze niemieckie w bardzo enargicznem 
tempie. 

Jak się dowiadujemy, urochomie- 
nie tej linji do Koluszek nastąpi pra- 
wdopodobnie w niedługim już czasie. 


=- (sj «e Siow. waucz. 
chirześójam. Wezoraj w iokalu 


Stowarzyszenia nauczycieli chrześć: 


jan odbyło się pierwsze organizacyj- 


ne zebranie komisji żywnościowej 
członków Stowarzyszenia. Przewod- 
niczył prezes p. R. Tulin. Obecni po 
rozpatrzeniu rozmaitych źródeł kup- 
na artykułów spożywczych uznali Za 
pożądane nabywanie produktów oč 
sekcji żywnościowej przy Komitecie 
obywatelskim, a także w dalszych 
okolicach Łodzi, za pośrednictwem 
osób zaufanych. , 

Narazie poczyniono kroki o u- 
zyskanie przepustek na przewóz 
żywności. Obecni na posiedzeniu zło 
żyli na ten cel kilkadziesiąt udzia- 
jów  pięciorublowych.  Ozłonkówie. 
craz osoby pragnące zapisać się w: 
poczet członków Stowarzyszenia pro-- 
szeni są o zapisywanie się i wnasże- 
nie udziałów w lokalu Stowarzysze: 
nia w środę 23 grudnia o godz. 4 po: 
południu. Tegoż dnia odbędzie się 
posiedzenie wybranej komisji żyw- 
nościowej. Do komisji tej powołana 
pp.: Bergerówną, A. Czajkowską, $. 
Gontarską, Milerówną, A. Okraszew- 
skiego, A. Pawlikowskiego, St. Rad- 
wańskiego, H. Rokicką, E. Sikor- 
skiego i J. Zawadzką. Zapowiedziana 
na wtorek 22 b. m. posiedzenie pr. 
przełożonych zostało odłożone. 

— (d) Ferma egrodniczó— 
Na wczorajszym posiedzeniu gminy 
żydowskiej, między innemi, postano- 
wiono, na gruntach cementarnianych, 
które leżą odłogiem, założyć fermę. 
ogrodniczą, dla chłopców i dziew-:. 
cząt żydowskich, aby przygotować. 
ich do pracy produkcyjnej. 


zdoła oderwać go od: bilerdu, dopóx ` 
gry nie skończy. 
Bilard! 


To niepokonana słabość tego 
wielkiego wojaka. Stoi tam poważny,. 
jak podczas bitwy, w pełnym mun-. 


durze, z gwiazdami na piersiach, z: 
okiem birszezacem, zaczerwienionemi : 
białkami, podniecony wentą, grą i: 
grogiem. Otaczają go adjutanci, po-' 
chyleni w podstawie, pełnej szacun- -` 
ku, wyrażając podziw po każdym. 
uderzeniu. 


Gdy marszałek robi punku. 
wszyscy rzucają się do zamarkowa- 


"la; gdy marszatek poczuje pragnie- 
nie, wszyscy cheą mu przyrządzić 
grog. Szliiy i szamerowania ocierają 
się o siebie, z ej m brza- ' 


cza krzyże i akselbanty. A patrząc. 
na piękne uśmiechy, na wytworne 


dworskie uslony, hafty i eleganek 
mundury, w tej sali, wyjożone!: Doa- - 
zsrją dębowa, otwarte: na p A 
“odjazdy paradne, cziowieltowi zdaje . 
się, ża patrzy urozzy 


G 


z, troszeząe takis 
r na Geszczu. 


(Dok. nast. 


porządku na ulicach, 


"pa ul. Piotrkowskiej 


DIES) 
(0) 2 rzemieślniczego Fow. 
FAŻYCZKOWE = asSZCZĘJNEŚCIE- 
wege. A powodu zaniku operacji 
fnausowych, wywołanego wojną, za- 


rząd trzemiesiniczego Tow. pozycz- 
kowo vszczęńnościowego, przy ul 
Mikołajewskiej Nr. 40, z - dniem 


19 b. mw, po ubrzedniem wypowie- 
czeniu przed trzema miesiącami, u- 
wolnił wszystkich pracowników. W 
sagu ostatnich trzech miesiecy 
wszyscy pracownicy otrzymywali tyl- 
ko polewę rensii. í 

— (0) Słuszee oburzenie. 
Funkcjonarjusze straży miejskiej, po- 
wołant od niedawna do utrzymania 
„ uli: zbyt gorliwie 
spełniają swoje obowiązki. Zachowa- 
nie się często brutalnie względem 
publiczności owych strażników Wy- 
wołuje słuszne oburzenie. Wezoraj 
doktorowa N. 
która spieszyła do chorej, miała przy- 
kre zajście ze strażnikiem. Nie POZWG- 
lit je} iść dalej i obrzucił građem 
obełg. Doktorowa N. zmuszona była 
coinąć się i wejść w boczną ulicę. 

Rozumiemy dobrze, iż strażnicy 
miejscy mają obowiązek przestrzega- 
gania porządku, lecz nie powinni za- 
chowywać się brutalnie zwłaszcza 
względem kobiet. i 

„Często też owi strażnicy, nie 
opatrzeni są numerem na blaszce 
skutkiem czego publiczność nie ma 
anożności wnieść skargi na 
go strażnika do ©, K. M. O 

— (È) Rement szpitala W 
szpitalu miejskim dla chorych zakaź- 
nych przy ul. Łąkowej nr. 32, (go- 
rączkowych) odbywa się remont 
sal, spodziewaną jest bowiem większa 
ilość chorych, z powodu panujących 
w naszem mieście ospy i dyzenterji. 
Wypadków cholery 
wano, 

— (© Gdzie sę świece? — 
Brak świec, które w ostainim miesiąm 
cu służyły prawie wyłącznie do o- 
świetlania mieszkań, daje się nam 
dotkliwie uczuwać. Ceny tego arty- 
kułu w ostatnich czasach nispomier- 
nic poszły w górę. Za funt świec 


żądano ostatnio 75 kop. Obecnie pra- 


wie zapełnie świec niema, Kilku 


„hurtowników wyjechało w sobotę za- 


- granicę, w celu zakupu nowego tran- 


- xiewieza w Łodzi, przy ul. 
„skiej Ne 1. M. 


"Komitet żywnosciowy jednak 


rowa. 


sportu świec. 

— (0) Spêkulacja nafta. — 
Jedna z poważniejszych instytucji 
miejskich zamówiła transport naity, 
w ilości 60 pudów w składzie Mazur- 
Rzgow- 
Ssprowadzii naftqę w 
beczkach żelaznych od Tow. M. S. 
Szybajno i S-ka. | 

Dowiedziawszy się, że Mazur- 
kiewicz posiada naftę, 8-a dzielnica 


milicja obywatelskiej — transport: A 


nafty skonfiskowała. 

O konfiskacie M. zawiadomił nie- 
zwłocznie zarząd instytucji, dla któ: 
rej nafta była przeznaczona. 

W celu odzyskania nafty p. Ma 
zurkiewież zwrócił się do C. K. M.O. 
przedstawiwszy dokładnie całą spra - 


wę. Po rozpatrzeniu sprawy na po~“ * 


siedzeniu Komitetu, sekcja prawna 


przy C. K, O. orzekła, iż naftę nale- < ŻW 
ży niezwłocznie wydać właścicielowi, 


M. Gdy M. na podstawie posiada- 


"nych dowodów z ©. K. M. 0.—odwo- 


łał się do 8 dzielnicy, wówczas ode- 
słano go do Komitetu żywnościowego, 
gdzie miała się owa nafta znajdować. 
objaś- 
nii, że żadnej nafty nie przyjmował i 
nie ma na składzie. Mazurkiewicz 
odesłany do dzielnicy powtórnie, do- 
magał się wydania nafsy, lecz nada- 
remnie. Jedynie mportjer odwachu 
dzielnicy wyjaśnił, że skonfiskowaną 
naite rozdzielii między sobą mili- 
cjanci na wiasny użytek. 

Ładne stosunki w milicji obywa- 
telskiej—nie prawdaż?! : 

— (2) Bruchomienie trami. 
wajów do Zgierza i Aleksastu 
Naprawa uszkodzonych li- 
uji kolejek zgierskiej i aleksandrow- 
skiej prowadzona jest nader pośpiesz- 

ie, tak, iż zarząd ma nadzieje, że 
w wigii Świąt nadchodzących, przy- 
aajmniej na jednym torze ruch po- 
siązów do Zgierza zostanie przy- 
wrócony... l 

W tym też dniu zarząd kolejek 
pragnie uruchomié pociągi na linji 
aleksandrowskiei. i 

Gdyby naprawa motorów elek- 
trycznych na kolejce aleksandrow- 


 Skiej, mocno uszkodzonych pociska 


+ a 


Ą 


zuchwałe- 


jeszcze nie noto- 


(mi działowymi, nie zostala ukończo- 


ną przed 24 b. m, w ta 
pociągów użyte zostaną 2 lokomoty- 
wy parowe, nabyte przed kilku mie- 
siątami dla zżwózki materjałów na - 
budówę kolejki do Ozorkowa. 

| = (d) Padarki gwiazdko- 
we dla wojska miem.eckisgs, 
Dziś rane przewieziono przez miasto 
50 wozów z pocztowemi przesyłkami 
dla wojska niemieckiego, między 


ki 


m razie do 


któremi znajduje się 30 wozów nała- 


dowanych podarkami gwiazd kowymi 
dla wojska. Podarki te pochodza z 
różnych miast niemieckich. - i 

= (z) bia peszu uFacycih 
kamtefii, * Dowiadujemy s je wo 
wsiach Jakóbicach i Biskupicach, po- 
łożonych w bok Sieradza, znajdują 
się Znaczne zapasy kartofli, itóra 
można nabywać po 1 rb. 60 kop.— 
2 rh. za korzec. 

„Również znaczne zapasy kastofli 
posiadają jeszcze niektórzy włościa- 
nie w wioskach: Ciosnach, Molny i 
innych miejscowościach, położonych 
w. okolicy Luómierza. | 

= (0) Pogrzeby żołnierzy. 
Lekarz garnizonu, dr. Oeker, roze- 
słał do sznitali miejscowych zawia- 
domienie, że chowanie zwłok żołnie- 
rzy rosyjskich należy do danego 
szpitala, przyczem koszty pogrzebo- 
we ponosi miasto, które winno zająć 
się tem. O każdym zgonie jednak 
zawiadomić należy komendanturę. 

Co się tyczy żołnierzy niemiec- 
kich, to w razie zgonu, pogrzebem 
ich zajmuje: się komendantura, wy- 
znaczając termin pogrzebu, 

= (0) Jeńcy rosyjscy. W 
ciągu ónia wczorajszego zatrzymano 
w okolicznych miejseowościach około 
300 jeńców rosyjskich. 

Wziętych do niewoli przyprowa- 
dzono do komendantury w Łodzi. 

= (t) Mamiekmy kandel, Na 
szosie onstantyńowskiej daje- się 
zauważyć szereg spekulantów, czatu- 
jących na powraca:ących z drzewen:, 
celem skorzystania z ich nędzy i u- 
targowania drzewa. Są tacy speku- 
lanci, którzy będąc pewni, że głod- 
nych nie zbraknie, robią handel za- 
mienny, ofiarowując za funt chleba 
wzamian 2 funty fałszywej wagi 
chleba razowego. Głodniejsi nie ma- 
ją wprost siły oprzeć się pokusie i 
handel dochodzi do skutku. 

Można też spotkać zasobniejszych 
spekulantów na wozach lub wózkach, 
ciągnionych przez najętych za parę 


groszy ludzi, którzy nabywają drze- 
ej cenie, mia- 
po 10 kop. za pud. l 
p TE RR TEWORI E gi A MA 


wo po śmiesznie niski 
nowicie 


IEEE 
= (p) Z wyczerpania. Na 
ulicy Cegielnianej róg Lipowej zua- 
leziono. człowieka w wieku około lat 
50 w stanie zupełnego wyczerpania 
sił. Nieszczęśliwym zajęła się milicja, 
== (p) frup kobiety. Na uli- 

cy Dzielnej, w pobliżu nr. 32 znale- 
ziono trup kobiety, lat około 32, 
nieznanej z nazwiska. Przyczyna 
śmierci nie znana. ZE 

(0) Ciężka droga. Od osób 
które powróciły końmi z Sieradza do 
Lodzi, dowiadujemy się że cała dro- 
ga jest niezmiernie trudna do prze- 
bycia, z powodu wybojów i zniszcze- 
nia. . 

Konie muszą iść stępa. Zamiast 
kilka godzin przestrzeni z Sieradza 
do Łodzi trzeba było odbyć w ciągu 
kilkunastu godzin, A 

Podróżni opowiadają, że okolice 
są wielce spustoszone. Wiele domów 
i zagród włościańskich przedstawia- 
ją straszny obraż zniszezenia. 

_(gaj— Waika z drożyzna w 
Pahkjzmicach. W vabjanicaeb, tak 


samo jak w Łodzi, ehciwi spekulan"i. 


śrutują ceny na produkty żywnuść 
ciowe. Między handlarzami produt 
tów spożywczych a piekarzam! =% 

ŚR j , 


„NOWI KURJER £ODZEI — 


„ność biedna, któru 


-malnej. 


gruzach; wieża runęła 


2! grudnia 1514 xora. 
aby wspólnie 


„Najwięcej cierpi Kczywiście, lud- 
; nie uaopatrzyła 
się w żadne zapasy. | 
„W. związku tem zwołanie zostało 
specjalne zebranie. Przyięto wniosek 
oryginalny: ludność kiika dni nie 
będzie kuvowała chleba, aby w ten 
sposób zmusić spskulantów do obni- 
żenia cen. | 
Niezależnie od tego uchwala za- 
łożyć piakarnię miejską, która Sprze- 
dawać będzie chleb po, cenie mar- 


(zt) Biednesznu 
Włościanin Wagner 
z okolic Łodzi, straciwszy podczas 
bitwy całe swe mienie w ogniu, prze- 
niósł się do syna sweio do Łodzi 
zamieszkałego przy ul. Suchej M 6, 


wiatr w oczy, 
ze wsi Bedonia 


2% jedyną krowa, którą udało mu się 


ze swej chudoby uratawać. 

Obecnie nieznani złodzieje w no- 
cy skradli mu i ostatnią krowę. 

— R) Z Kursu: w pow, 
łódzkise. Duża ta i bogata Wieś, 
położona w okolicy Rokicin, podczas 
bitwy, jaką tam stoczyły w tych 
dniach wojska niemieckie z rosyj- 
skiemi, została prawie. doszczętnie 
zniszczoną. Liezni i zamożni  włoś- 
cianie tamtejsi pozostali bez wszel- 
kich środków do życia i bez dachu 
nad głową. | 

Nie ostał się też nawale_ wojen- 
nej, wzniesiony przed trzema laty 
kościół katolicki, z którego pozostały 
tylko szczątki murów, reszta leży w 
niemal do fun- 
iamentów. 

Ludność, która na odgłos kano- 
nady ratowała się ucieczką, powraca 
obecnie do wsi, gdzie w miejscu za- 
gród zostają zgliszcza i ruiny. 


(ta) Z żesnowca. W mieście 
odczuwać się daje brak produktów 
żywnościowych. Zorganizowano sek- 
cję żywnośsiową, której udało się 
uzyskać od władzy wojskowej nie- 
misckiej pozwolenie na przywiezienie 
z Niemiec 52 wagonów żywności. 
Produkty te podzielone będą w Sos- 
nówcu, Będzinie, Dąbrowie, Czeladzi. 


— (ga) Z Kalisza. Miasto sto- 


pniowo się ożywia, Z każdym dniem 


wzrasta liczba mieszkańców. Obecnie 
liczy już Kalisz przeszło 20,000 lud-. 


ności. Jedynem źródłem zarobkowa- 
nia jest handel. | l 
- Czynne są trzy młyny parowe, 

Kupera, Dajczmana i Rozene. 
Miasto posiada oświatlenie gazo- 

we. Ulice, które nie były oświetane, 

uzyskały lampy elektryczne. 
Przepustek z Kalisza do Niemiec 

władza wojskowa nie wydeje. 


istów 
Szanowny Panie Redautorze! 
My niżej podpisani upraszamy 


i z. Pana o łastrawe zamieszczenie na 
<: łamach swego 


poczytnego pisma, 
mwastępujących słów kilka: 
_W sobotę, d. 19 b. m. o godzinie 


"Fi 12 i pół po południu rewirowy lotne- 
¢ go oddziału III dzielnicy M. 0., opa- 
chcąc wejść do Grand- 


ski nr. 131, 
Cafe zostat zatrzymany przez dziel- 
nicowego IV dziel. M. 0., pana 


Holtza, który .chciał mu zabronić. 


wstępu do kawiarni i w odpowiedzi 
na zapytanie: „dla czego?*—po krót- 
kiej wymianie słów, pan H. zerwał 
owemu rewirowemu opaskę. 
Ponieważ zdjęcie miliciantowi o- 
paski podług ustawy Milicji Obywa- 
telskiej stanowi najwyższą karę i 
prawo to przysługuje wyłącznie bez- 
pośredniemu  naczelnikowi — 


p. Holtz dopuścił się bezprawia. 


Nie zważałąc na to, C. K. M.O. 
usankcjonował niedopuszczalny po-. 
stępek p. Holtza, bo na posiedzeniu 
swem, na którem uczestniczył rów- 
nież dzieinicowy III dzielnicy M. 0., 
pan Richter, nie wysłuchawszy owego 
rewirowego, ani teź świadków zajś'ia 
(pomimo że byli podani w raporciej. 
drogą głosowania (£1) skazał ostat- 
niego na wykreślenie z liczby mili- 
cjantów. . | i , 

Występując przeciw takicmu na- 
ruszaniu zasadniczych norm pran- 
nych i samowładztwu `C. K MO. 
protestujemy, sklada 4p opaski 1 pv- 
dajemy postopek pow. z2szy pod pre- 


:głerz opinji publiczaej. . 


- kikoiwiek 


8 
| Racz Szanowny Redaktorze przy 
 ląć wyrazy szacunku i poważania. 
_ Naczelnik oddziału lotnego III 
dzielnicy—GJustaw Klukow. k 
Pomocnik naczelnika oddziały 
lotnego—Gustaw Klukow-jr. i 
- Rewirowi: Henryk Liwszyė, Je. 
rzy Hicszberg, Jakób Gelbart, Jakób 
Bzulinan, Wiktor: Altman, Józef Ko- 
pelman, Paweł Taboryski, Wiktor 
Bartseh, Władysław Sniadowicz, Jó- 
zat ldson, Henryx QOdeski, Jakób 


Erin, Józef Sandowski, Wład. Ska- - 
wrojjek, Markus Flasz, James Hor- o~ 
roks, Wiliy Kebsch, Markus Kauf- 


man, S. Baruch. 


Sym kanclerza w niewoli. > 


BERLIN. — „Koelnische Zeitung* ` 


donosi: 


„starszy syn kanclerza Bethmans. 


Hollwegu, August Fryderyk, który 


walezył w Polsce, otrzymał ciężkie . 


rany w głowę i nogę oraz wzięty z0- 
stał do niewoli rosyjskiej. 


twyrzenie wśród góral 
tatrzańskie. 


WIEDEN. Do pism piotrogrodz- 


kich donoszą korespondenci prywat< 
ni, że wśród. górali tatrzańskich pa- 


nuje silne wrzenie, skierowane prze- . 


Fr.Pr"_ o. 


ciwiko armii austrjackiej, 


Z tego powodu „Nene 
‘pisze: > 4 
„Wiadomość powyższa  ude- 


rza bezsensownością swoją. Huculi, « 


którzy mają w armji. austrjackiej 
swoich synów i braci, mogą wrogo. 
występować tylko przeciw najeźdźcy, 
„ce też skutecznie czynią, przyczy- 
niwszy się, dzięki 


wypierania nieprzyjaciela 
pozyeji w górąch*. 


oSdsarcie ataków francu 
skien w görnej Alzacji. 


gół niemieckie wojska w Górnej. AR 
zacji poprzestają na defenzywie. W” 
stosownych chwilach jeśli to bez 
wielkich strat nastąpić może, {ran~ 
cuskiej ołenzywie  przeciwstawiane. 
są silne kontrataki, jak to miąło: 


czynionym przeł ; 
się trudnościom, do powstrzymania i | 
z zajętych 


BAZYLEJA, 18 grudnia. Na u 


miejsce pod Steinbach. Rzeczywiste > 


przedarcie się francuzów jest tym- . 


czasowo zupełnie wykluczyne, 


gdyż 


po stronie niemieckiej silne masý, 


wojsk stoją na froncie Wogezów, a: 
świetnie zbudowane i zacpatrzone w; 
ciężkie armaty polowe oszańcowania: 
szyuią prawie niemożliwą próbę prze-* 
darela się przez mie. Z wielkiemć' 
stratami zostały odparte ich ataki 
naszemi kontrate kami. | 


Załopienie okrętów an- 
=.. x gielskcicia. > 
BERLIN (BWT.) Niemieckie ło- 
„dzie podwodne zatopiiy w kanale Le- 
Manche 4 krążowniki 
angielskie. | | 
Komtr-terpecdowiec „Dea 
on“ zniszczony. 
AMSTERDAM. 18- gr. Podług 
„doniesienia biura Reutera -jednym z 
zatopionych przez niemieckie krążw- 
wniki podczas ostrzeliwania angiel- 
skich wybrzeży był kontrtorpedo- 
wies „Doon“. 

(kontrtorpedowiec „Doon“. zosta. 
spuszczony ia morze w 1918 r. Mógi 
rozwinąć :zybkośś oi 24 do 25 m: 
morskich i posiadał 
wyrzucania torped. 
68 ludzi. 


Załoga lczyie 


| (Przyp. Red. 
Misja księcia Bilewa. 


i 2 torpedowce ' 


dwie rury do . 


BERLIN. Do „Vossishe Zeitung 


donoszą z Rzymu: „Giornale d'talja* 


wita księcia Bdlowa bardzo przyjac 

nie, lecz, pod względem polityczny. 
używa ogółnikowych omówień. J* 

_ będzi bieg historji, Lo. 
jednak z pewnością ósobiste zetknie 
cie się uajwybitniejszego dypiomat; 
Niemiec z włoskimi mężami stan: 
doprowadzi Go wyjaśnienia. SptuaGj: 

Niemey jak i Włochy mają pełne 
prawo narodowe ` cele preparować. 


r. 


r 


A: as R 
ais S EAEE e i I taana, 


We Włoszech krój, naród i parla- 
ment są zgodni na punkcie strzeże- 
„nia najżywotniejszych interesów oj- 


czyzny. 


zatarg © szpiega. 

ATENY. Podług tutaj nadesz- 
tych wiadomości grecki podojicer 
marynarki, . który dodany, został 
greckiemu attaché marynarki w Kon- 
ztantynopolu został skazany na śmierć 
<a szpiegostwo. Poseł grecki zapro- 
testował i zażądai, aby skazany zo- 
stał wydany w ręca powa 
mu Porta odmówiła. 


$świadczenia prasy ie 
gielskkiej. | 

CHRISTIANIA 18 gr. Z powodu 
bombardowania Anglii „Times* pisze: 

„Od wieków zdarza się to pa 


taz pierwszy, żeby wybrzeże Anglii 
wprost przez nieprzyjaciela było ata- 


zżowane. Wiedziano juź oddawna, że 
niemcy podobny atak na nasze 
*schodnie wybrzcże proiektowali i. 


teraz czekamy, aby niemieckie okre- 
ty wojenne jeszcze raz zawitały. Ale 
to ani rzsdu ani narodu nie odwiedzie 
cd zamiaru posłania na kontynent 
wszystkich ludzi do ostatniego zdol- 
nego nosić oręż, aby pomódz Fran- 
cji wypądzić niemców z Francji i 
na niemieckiem terytorjum zawrzeć 
pokój, (0, możliwości niemieckiego 
ataku na nasze wybrzeże będziemy 
vamiętać, dopóki jeszcze chuć jeden 
niemiecki szybki krążownik istnieje”. 

„Daily Maily“, pisze: „Pierwszym 
| powodem ataku niemców było wyra- 
zié nienawiść Angli, drugim: zemścić 
się za zniszczenie eskadiy admiraia 
Spee; trzecim: państwom neutralnym 
.dłenieść, że niemieckie okręty mogą 
dosięgnąć morza północnego; czwar- 
a próżna nadzieja wzbudzić pa- 
nikę, ażeby pozostaży w Anuglji woj- 
zka, które mogłyby być wyslane na 
kontyn ent; piątym i najgłówniejszym: 
zmusić admiraiicję trzymać większą 
aiż dotąd siłę morską na pew- 
. nych częściach morza północnego, 
Gdzieby im ciagle greziia 
zguba od mim i iodzi podwcd 
mych. Ani admiralicja, ani publicz- 
ność nie przystaną na to. Nie było 
paniki i nie będzie żadnej; raczej 
zapanuje uspokojenie i zadowolenie. 
że wypadek wreszcie powszechną 
„zwrócił uwagę na to, że maród tan 
czy wojnę i że naród jest 
gnzygotowamyś, 

„Daily Chroniele* pisze: „Natu- 
valnie ciśnie się na usta pytanie, jak 
«0 się stało, żeby niemiecka 
eskadra mogła przejść przez morze 
północne i bombardować nasze otwar- 
te nadbrzeżne miasta, Nasze pano- 
wanie na morzu leży w przekonaniu, 
zażdego, a jednak widzimy, że nasz 
niezmęczony czujny wróg bez ustan- 
su nasze wybrzeża może atakować. 
"Trzeba jednak uprzytomnić sobie, że 
panowanie na morzu nie może: być 
zupełnem. Nasza. blókada wybrzeży 
niemieckich nia może być przepro» 
` wadzoną jak w dawniejszych czasach. 


Chrześcjańska pracownia krawiecka. 


Jako pierwszorzędny krciezy i b. kierownik firmy Wihana: po pięciolet- 
niej pracy. atworzyłem obecnie własną prywatną peacownię ubiorów 
męzkich po bardzo nizkich cenach, a mianowicie: 


` Fason garnituru od rb. 10.— 
z „  Żakietow.„ „ 12— nET 
„ palta zimowego „ 12— 3 


n r 


Na gwiaadkę spodnie gotowa po 2, B. 3,50 kop. i +. d. 
Pranie i prasowanie garnituru od 50 ka 


«rasowanie pluszowego palta damskiego wykonywam dobrze i sumiennie. 
"Vszelsie inne reparacie rabie starannie bardzo tanio i na czas Poleca- 
„ące Bię łaskawym wzgiędom Sz Fubliczności pozostaję 


Z poważaniem 
Franciszek Klinowski 
ui GŁÓWEA Sl, m. 8, parter. 


OO ŻA) 


fm 
| ORGA LEA AEAEE AARO ANATAET 


dębowego lub brzozowego 
na opał. Oferty z warun-. 
sek E _ składać w admini- 
S „N. Kusjera Łódz | 
klego", „Zachodnia Ne 37. 


RETE 


E W z awica A. Raiążok. A 


oo ed 


ARJ DANE ERANA DB SON y KRYPTY 


|. AAAA TSD, ADAK FPS, JD, ASIA „ps 


Ostatni 


ce- 


Fason palta zim. na watel. od rb. 15.— 


suchego na opał, 


i Oferty z warunkami skła- 
dać w administracji „s, Kur- 
jera Łódzkiego”, 


NOW Y RURJER LODZAS — 21 erudnia 1814 roka. 


EC W 


atak nie przeraził nas ani 
zaniepokoł, W ezssie długich mro- 
eznych noc) jest dia nas niemażli- 


wem przeszkodzić by kilka matęeh 
krażowników nie opuściło Wilhelm- 
shafu i nieoczekiwanie nie zjawiło sie 
w SL zanne) u naszych wybrzeży“. 

(a VOSS. Zeitung“.) 


Australijski parlaman? 
protiw Japonii. 

LONDYN. Ausiralja ada ogra- 
niczenia operacji japońskich. 

TOKJO. W parlamencie człon- 
kowie opozycji na zasadzie australij- 
skich doniesień ustalili fakt, że rząd 

Stazów Zjednoczonych Ausiraiji za- 
żądał, aby operacje tloty japońskiej 
zostały ograniczone do przestrzeni 
na północ od równika.: 


Gpszycja przeciw Budże” 
towi sapeni. 
LONDYN. Biuro Reutera donosi 

z Təkio: Projekt budżetu spotkał 

sig wapa ri ionale. za znaczną opo- 

zycją. Przypuszczaą że w razie od» 
rzucenia budżatu rarlament zostanie 
rozwiązany. Profsstowane wydatki 
wynoszą 55,639,600 tunt. szterl. pro- 

gram budowy okrętów obe mute 8 

kontrtorpedowców 1 2 łodzie ped- 

wodae oprócz już zatwierdzonrch 
trzech okrętów wojennych. Przedfo- 
żony parlamentowi dodatkowy kosz- 

torgs żąda czterech milionów na u- 

roczystość ulkcranowania cesarza. 


TO Af 


Król — sysem dozorcy 


-_ wiezienia. 


O Ludwiku. Filipie królu fran- 
cuskim, zwanym pospolicie „mie 
czańskim* królem | będącym nie- 
wyczerpaneni polem natchnień dla 
humorystów i karykaturzystów — 
zdawna chodziły uparte wersje, 
iwierdzące, iż był on rzeczywiście 
mieszczańskiego pochodzenia, miano- 
wicie—synem dozorcy więzienia. 

Nie dawano im wszakże wiary. 

Nieco światła na tę sprawę rzu- 
cił francuski historyk Boyer d'Agen, 
świerdzący stanowczo, iż Ludwik 
lip nie jest królewskiego pochodze- 
nia; materjału zaś do takiego twier- 


dzenia dostarczyły mu tajemne do: 


kumenty archiwów waty kańskich, w 
czasie eżynionych tam przezeń po- 
szukiwań w 1902 roku. 

Pierwszym dokumentem, który 
uczonego na ślad naprowadzii, był 
list pisany przez kardynała Macchi 
do kardynała Albani, z dnia 19 l- 
stopada 1830 roku, w którym tenże 
twierdził, że Ludwik Filip, był sy- 
nem dozorcy więzienia Chiapiniego z 
Florencji, z którym książe orleański, 
podróżujący wtedy po Włoszech z 
żoną, pod nazwiskiem hrabiego i 
hrabiny Joinville, zamienił Swą Cór- 
kę, 
ZA OE 


nia prywatne, 


- Spacerowa 34, 
bez podszewki odrb 10.— p 


spouni . «s .od rb. 1.50 


Patrz JE) 


ao. | 
pudów 180 i 


| Przy sy piiiiel 


Żachednia i w niedziela ud 


N 37. 


Ataa a REETA. 


SEEPANA SE, EE. NE NE LEE P IE ama 


"Ponieważ znajdowaiemi 


` Anal. dał głuwę 


Bi - 


urodzoną w jednym OZOR D, AP: 
i e na gwiazdkę ? 


Sosnowiec — _ Czesto- 
chowa—Pietrków 


wracam z wyżej wymienionych miast 
załatwiam codziennie różne pełaca- 
również z powrotem 
do Łodzi kantor Eksp. E. Urenbuch, 


Pra krais 
zostawione bagaże, 


„dzam z powrotem do Łodzi 


Kantor Eksp. E. Orenkuch, 
Spacerowa ţa 


Choroby skórne, wene- 
tgczne i niemoc płciową. 


ŚW. LEOWRKOWICZ 7 
powróci. 


Leczenie śrynra bez szpryco= 
mn 

Pn > pray. „5 
„BiE”, 


Kossieaiwacocka i 
Book teatru Sefise. 


od 5—1 i ud = dia pań ud 
2 do È 


N 77 REWIEPOK WIERZ REA a 


ża zezwoleniem cenzury niem “kiej. 


tleint 


Pozatem istnieja wyrok sądu bis- 
kurieg w Faenzy, wydany 22 maja 
1824 raku, w ktorym sąd ów, po prze- 
słuchan u licznych świadków. orzekł, 
że „metryka z 17 kwietnia 1778 roku 


powinna zostać zmieniena, Oraz że 
Marja Stela, Zap pisana inko córka 
d.zurcy więzienia Lorenza Uhiepnini, 


jest w e czywistości sle hrabiego 


i hrabiny Joi le“ 

W tychża -shiwach znalazł Bs- 
yer d'Agen camnienin lady New- 
borouzii*, ktore ogios ii druziem na 
poczatku bieżącego roku w Paryżu. 

Otóż lady "New noruugh była 
właśnie ową Marją Stejla, córsą do- 
zorey wigi zieuia, u stórej wyros sądu 
biskupiego mówi, że «na jest SE rka 
hraviego Jo svilie'a, Przyzuać trzeba, 
że nie często udaje się córkom do- 
zorców wiezie a A) angie!- 


skich lordów. 
W a. wspomnień tych znaj jduje 


się list, w którym Ghia; ppini, CZUJĄG 
u enodza acy pis: at do dziew- 
CZyRY, UCGH ZA hezas za je- 
go curkę. U 
„W dniu, w którym Ya na 
świat, jako córka roazie których 
imienia nie wolno mi mieni 6, u- 
rodzi: mi się syn. Ofiarowano mi 
jiele pieniędzy za wymianę dzieci. 


się 
w bardzo ziem położeniu ficansowem, 
przyjąłem pieniądze: edżaiem mego 


syna, a otrzymałem wzamian za to 
ciebie, Jako n córkę", k 
©niappini nie chciał wymienić 


ae ka en. z którymi zamie- 
nif swego syna, lecz z wyroku sądu 4 
biskupiego w Faenzy i z listu kardy- 
nała Macchi, okazuje się, iż byli ni- 
mi hrabia i hrabina Joinoille czyli 
właściwie książe orleański, siawny 
Filip Egaiitó, który czasu rewolucji 
pod glioiynę, 


a w tym czasie, w roku 1778, pod 
nazwiskiem hrabie go Joinville'a a, ra- 
zem z żoną podróżował po Wio 
szech. 

I mówią, że romanse istnieją tyl- 
ko w książkach! 

Mimo jednak tych wyników, ja- 


kie dały poszukiw ania Boyera dAge- t 
na, świat naukowy do twierdzenia 
tego odnosi się z niedowierzaniem, 
traktując je sespiycznie. 

s Zator. 


-e 


Ggdezwa, 


W piotrogrodzkim szpitalu Czer- 
wonego Krzyża w gimnazjum nie- 
mieckiem, przy ulicy Rozw adowskiej 
Ne 7 w Łodź i, leży 500 chorych i ran- 
nych. 

Zdala od swoich ze smutkiem 
patrzą ci ciężko cierpiący, a miano- 
wicie więźniowie rosyjscy na zbliżają- 
ce się święta Bożego Narodzenia. Czyż 
to nie jest naszym obowiązkiem świę- 


tym uiżyć właśnie doli tych, którzy 


nie mogą widzieć przy sobie rodzi- 
ców i rodzeństwa aby im sprawić 


RZE 


orzechowy: m, półEry tego na 


tek wieczorem ną rogu 


25 i rabii nagrody 
temu kto wskaże miejsce znajdowa- 
nia-się powozu czarnego ze spodem 
gumach; 
powóz ten widziany był we cezwar- 
RozwadcHw- 


Z pozwolenia pana Guse 
gotów przyjmować 
gimnazjum 
od 19 — 12 rano w kauceierji gimna 
zium niemieckiego. — Pożądane są: 
chnstil kolorowe, cieple sizarpetki, 
tytoń, siod 


E pierniki i p 
A wski, 
w Piotrogrodzie; pa-. 
bud owiany 
SSA upoważniony 


SRA 


M 


7e doniesienia kw atery 
i wo. 


niemieckie w Polsce 
iszym w ciagu ustępu- 


dług 
za 


/odiug doniesienia austro- 
o dowództwa „paczelieg rd 
Są na 
MO FM OQ 
P ol, 


a y "rosyjskie 
'orcie 400 
JRTOSDA AŻ do ujse ja Bzury. 


W 


sce poiudniawej wzięto sgir; 
Piotrków 16 grudnia, eraz Przedbóra 
17 grudnia. Bohaterski iloga Prze 


myśia prow adzi walk: 


przedni ieh tortach r Położe: 
nie w Karpatach nie zmieniło się wi- 
docznie. >, 

— Do p z Pe- 
az SĄ — A wicz 
niemcy 5 silnie atakują w tym celu, 

aby zdobyć dla siebie drogę do 


Warszawy. 

— Armia niemie cha, 
szybko ku Warszawie, z 
sin, znejdujacy się o 40 kilometrów 
od Warszawy, między Sochaczewem 
a Błoniem. 

— Do Władykauka 
rz rosyjski. 
— Generat 
hr. Bobrinskij, 
serca. 

— Walka pod Nieuport idzie po. 
myślnie, ałe nie jest ukończona, A 
taki francuzów w La Bassće i Arraą 

jak również z obu stron Sommy ođ- 
parto z ciężkiemi dla przeciwnik 


postępując 


zu przyby 
ceng 
— gubernator Galicji; 
zmarł na anewryzm 


stratami. 

— Francuzi z calej włoskiej gra: 
niey wycofali artylerję, Wszystkie 
armaty wysiano na północ. 
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